
BEZPŁATNY TYGODNIK POWIATU PIASECZYŃSKIEGO

253 (7) 
2019

ISSN 2300–5688

\\\  ��Konstancin-Jeziorna 
– Jak nie wiadomo  
o co chodzi…� s. 5

\\\  ��Historia – Epidemia  
w wilanowskich  
lasach� s. 6

\\\  ��Piaseczno  
– Zabezpieczona…  
folią� s. 3

\\\  ��Piaseczno – Mandat  
się należy� s. 4

\\\  ��Góra Kalwaria – Skarpa 
do poprawki� s. 2

P I A S E C Z N O \\\ G Ó R A K A L W A R I A \\\ K O N S T A N C I N - J E Z I O R N A \\\ L E S Z N O W O L A \\\ P R A Ż M Ó W \\\ T A R C Z Y N

21 SIERPNIA 2019

\\\	 PIASECZNO

Im bliżej rozpoczęcia roku 
szkolnego, tym częściej 
mieszkańcy pytają, co gmina 
zamierza zrobić z tłumami 
czekających na pracę obywateli 
Ukrainy, stojącymi  
przy ul. Jana Pawła II.       

Od dawna mówiło się, że kiedy zo- 
stanie wybudowany CEM i ulicą 

Jana Pawła II do nowej szkoły będą  
chodzić uczniowie, trzeba będzie roz-
wiązać problem stojących rano w okoli-
cy pracowników najemnych. Miejsce to 
znane jest od kilkunastu lat jako swoi-
sta giełda pracy. Początkowo kandydaci 
do pracy stawali głównie przy Starej 
Mleczarni, ale z czasem ich liczba rosła, 
ustalili swoje własne wewnętrzne za-
sady, kto gdzie powinien stać i czekać 

na swoją okazję. Wcześnie rano w oko-
licach przystanku autobusowego stoi 
zwykle kilkadziesiąt osób. Część miesz-

kańców Piaseczna zwraca uwagę, że 
osoby te nie są agresywne, hałaśliwe 
czy wulgarne. 

Giełda pracy w nowym miejscu

Zdaniem mieszkańców giełda pracy powinna zniknąć z sąsiedztwa szkoły

DODATEK PRACADODATEK EDUKACJA czytaj str. 9-11czytaj str. 7

R E K L A M A

Czy w sejmowych ławach zasiądą reprezentanci powiatu, przekonamy się  
po 13 października

Samorządowcy 
do Sejmu
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\\\	 LESZNOWOLA

Inwestycje prowadzone  
w okolicach szkoły  
w Lesznowoli nie zakończą się 
przed pierwszym dzwonkiem. 
Gmina zapewnia jednak,  
że dojazd ma się odbywać  
bez większych utrudnień.        

Obecnie gmina prowadzi dwie inwe-
stycje przy ulicy Szkolnej. Pierwsza 

z nich to od dawna oczekiwana budowa 
sygnalizacji świetlnej na skrzyżowaniu 

z ulicą Słoneczną. Przebudowane z tej 
okazji skrzyżowanie z drogą wojewódz-
ką 721 jest już praktycznie gotowe, ale 
formalnie na zakończenie inwestycji 
wykonawca ma czas do końca listopa-
da. Najprawdopodobniej jednak syg-
nalizacja zostanie uruchomiona już od 
początku września, by dzieci mogły 
bezpiecznie docierać do szkoły. Koszt 
przebudowy wynosi 880 tys. złotych.

Drugim, większym problemem mo-
że się okazać budowane właśnie przy 
szkole rondo u zbiegu ulic Gminnej i 
Szkolnej. Ulica Szkolna jest w tej chwili 

rozkopana, a przejazd nią utrudniony. 
Jak powiedziała nam wójt Maria Jolanta 
Batycka-Wąsik, wykonawca ma zapew-
nić dojazd do szkoły, ale przed rozpo-
częciem roku szkolnego na pewno nie 
uda się sfinalizować robót. 

– Zgodnie z umową rozbudowa uli-
cy Gminnej w Lesznowoli, wraz z budo-
wą ronda na skrzyżowaniu ul. Gminnej z 
ul. Szkolną, zostanie zrealizowana kom-
pleksowo w terminie do 31 stycznia 

2020 r. – informuje Kierownik Referatu 
ds. Promocji i Komunikacji z Mieszkań-
cami Agnieszka Adamus. – Wykonaw-
ca będzie realizował inwestycję w taki 
sposób, żeby zapewnić bezproblemową 
„obsługę” Zespołu Szkolno-Przedszkol-
nego w Lesznowoli od 2 września – do-
daje. Przebudowa ul. Gminnej wraz z 
rondem będzie kosztować gminę blisko 
9,4 mln zł.

Tekst i zdjęcie Joanna Ferlian

Przed wrześniem nie zdążą

Skrzyżowanie jest gotowe

\\\	 GÓRA KALWARIA

Mieszkańcy narzekają,  
że wykonane niedawno  
na skarpie ścieżki są 
rozmywane przez deszcz. 
Gminni urzędnicy mają  
już pomysł na rozwiązanie  
tego problemu.      

I nwestycja polegająca na zagospo- 
darowaniu fragmentu skarpy wi-

ślanej na tyłach Zespołu Szkół Ogól-
nokształcących w Górze Kalwarii 
zakończyła się w lipcu. W jej ramach 
wykonawca miał wykarczować część 
roślinności, wzmocnić skarpę, obsadzić 
nowymi roślinami i wytyczyć ścieżki. 
Jak zwracają uwagę mieszkańcy Góry 
Kalwarii, po deszczu okazało się, że 
ścieżki „spływają”, bo nie wykonano 
odwodnienia.

Jak wyjaśnia rzecznik Urzędu Gmi-
ny Piotr Chmielewski, projekt nie za-
kładał budowy odwodnienia. A dopiero 
podczas prac budowlanych wykonawca 
natrafił na podziemne źródła, których 
istnienia nikt w tym miejscu nie prze-
widział. 

– Zadanie to zostało zaprojektowa-
ne w poprzedniej kadencji, a obecny 
burmistrz przejął władzę, gdy prace 
były już zaawansowane – podkreśla. 
Rzeczywiście urzędnicy przyznają, że 
problem ze spływającą nawierzchnią 
ścieżek się pojawił po intensywniej-
szych opadach deszczu. Nawierzchnia 
została wykonana z materiału, który 
zaakceptował konserwator zabytków 
(skarpa podlega ochronie). Zważywszy 
na nachylenie terenu oraz zbyt krótki 
okres na „ubicie” ścieżki, wierzchnia 
warstwa w wyniku opadów deszczu 
zaczęła się przemieszczać. 

– Będziemy obserwować sytuację 
na całej długości ścieżek – zapowiada 
Chmielewski. – Najprawdopodobniej 
zostaną następnie wykonane w ścież-
kach swego rodzaju poprzeczne ko-
ryta, którymi woda mogłaby spływać. 
Podobne rozwiązania są stosowane na 
górskich szlakach – wyjaśnia. 

Kolejny problem, na który zwracają 
uwagę spacerowicze, to usychające ro-
śliny i znaczne ilości chwastów między 
nowymi nasadzeniami. 

– Zgodnie z umową wykonawca re-
witalizacji ma za zadanie przez rok dbać 
o zieleń. Wystosowaliśmy więc pismo 
przypominające mu o tym obowiązku 
– informuje Piotr Chmielewski i podkre-
śla, że część wynagrodzenia nie została 
jeszcze wypłacona, więc gmina może 
wstrzymać wypłaty dla wykonawcy, 
jeśli nie będzie się on wywiązywał z re-
alizacji umowy.

Tekst i zdjęcie Joanna Ferlian 

Skarpa 
do poprawki

Spływająca woda wyżłobiła w niektórych miejscach ścieżek całkiem spore 
koryta

\\\	 POWIAT

Na ogłoszonych już listach 
kandydatów do Sejmu 
pojawiają się nazwiska 
samorządowców z naszego 
powiatu.        

Dotychczas swoje oficjalne i pełne 
listy kandydatów do Sejmu zapre-

zentowały dwa największe ugrupowa-
nia: Koalicja Obywatelska oraz Prawo 
i Sprawiedliwość. Polskie Stronnictwo 
Ludowe – Koalicja Polska (wspólny 
start m.in. z Kukiz ’15) oraz Lewica na 
razie zaprezentowały tylko liderów w 
poszczególnych okręgach.

Na listach z okręgu Warszawa II, 
do którego należą podwarszawskie 

powiaty, pojawili się kandydaci zna-
ni z wyborów samorządowych. Z list 
Koalicji Obywatelskiej o miejsce w 
parlamentarnych ławach ubiegać się  
będzie dwóch obecnych radnych Sej- 
miku Mazowieckiego – Piotr Kandyba 
oraz Maciej Lasek. Na liście KO znalazła 
się również Iwona Jackowicz z Lesz-
nowoli, obecna wiceprzewodnicząca 
Rady Powiatu, oraz zasiadający w Ra-
dzie Gminy Konstancin-Jeziorna Piotr 
Wasilewski.

Na liście kandydatów PiS do Sejmu  
z naszego okręgu pojawia się sprawują-
ca mandat radnego Sejmiku Mazowie-
ckiego Dominika Chorosińska (Figur-
ska), która bez powodzenia startowała 
ostatnio w wyborach do Parlamentu 
Europejskiego. Kandydatem PiS do 

Sejmu są również zasiadający w Radzie 
Powiatu Grzegorz Pruszczyk oraz Rad-
na Gminy Piaseczno Renata Mirosław. 

W najbliższym czasie swoje listy po-
winny przedstawić również pozostałe 
ugrupowania, które zamierzają walczyć 
o miejsca w Parlamencie. Jeśli chodzi 
o kandydatów do wyższej izby Parla-
mentu, na razie trwają jeszcze rozmowy 
dotyczące współpracy opozycji i wysta-
wienia wspólnej listy. PiS swoich kandy-
datów już zaprezentował. W większości 
są to obecni senatorzy.

Wybory parlamentarne odbędą 
się 13 października. Polacy wybiorą na 
czteroletnią kadencję 460 posłów oraz 
100 senatorów.  

Joanna Ferlian

Samorządowcy do Sejmu

DOCIEPLANIE BUDYNKÓW
ELEWACJE, PODDASZA
( 501 62 45 62

www.ekobud.waw.pl

R E K L A M A

Wykonawca  
ma zapewnić dojazd  

do szkoły
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Na pracę czekają w godzinach po-
rannych, więc w gruncie rzeczy nie 
stanowią zagrożenia dla dzieci. Część 
jednak najchętniej pozbyłaby się ich 
skutecznie z krajobrazu miasta. Wła-
dze gminy chcą znaleźć rozwiązanie 
pośrednie.

Problem miał się sam rozwiązać, 
kiedy rozpocznie się przebudowa  
skrzyżowania ulic Jana Pawła II i Dwor- 
cowej. W związku z tym fragment,  
na którym teraz stoją robotnicy, zo- 
stanie wyłączony z ruchu, więc na- 
turalnym byłoby szukanie innego  
miejsca, w które mogą dojechać poten-
cjalni pracodawcy. W związku z tym,  
że prace budowlane przy przebudo-
wie skrzyżowania ruszą najwcześniej  
w połowie września, próby przeko- 

nania czekających na pracę (głównie 
są to obywatele Ukrainy) zaczną się 
wcześniej. 

– Przygotowujemy miejsce obok 
targowiska, od strony ulicy Nada- 
rzyńskiej – informuje burmistrz Daniel 
Putkiewicz. – Nie jest może specjal- 

nie duże i atrakcyjne, ale to właśnie  
ul. Nadarzyńską będzie poprowa- 
dzony objazd zamkniętego skrzyżo-
wania. Poza tym można tam łatwo 

zawrócić samochodem – zaznacza.  
W wyznaczonym miejscu mają się po- 
jawić ławki i przenośna toaleta. W tej 
chwili Biuro Promocji UG przygotowu- 
je ulotki (po polsku i ukraińsku), za- 
chęcające pracowników do przeniesie-
nia się we wskazane miejsce. Mają trafić 
na „giełdę pracy” jeszcze przed końcem 
wakacji.

– Poza tym będziemy wnioskować 
do powiatu o wybudowanie wzdłuż 
ulicy Jana Pawła II ścieżki rowerowej i 
w przyszłości po prostu nie będzie moż-
liwości zatrzymywania samochodów w 
miejscu, w którym obecnie gromadzą 
się osoby czekające na pracę – dodaje 
burmistrz Putkiewicz.

Tekst i zdjęcie Joanna Ferlian

\\\	 KONSTANCIN-JEZIORNA

Autobus elektryczny jednak 
nie wystartuje od września. 
W związku z tym znaczących 
zmian w rozkładach jazdy  
na razie nie będzie.       

C hoć jeszcze na początku wakacji 
gmina chwaliła się postawieniem 

ładowarki do autobusu elektrycznego 
na specjalnie utworzonym dla niego 
przystanku przy ul. Wilanowskiej i za-
powiadany wcześniej termin urucho-
mienia ekologicznej linii od września 
wydawał się realny, dziś już wiadomo, 
że tak się nie stanie.

– Jeszcze nie odebraliśmy stacji 
ładowania – informuje burmistrz Ka-
zimierz Jańczuk. – Dopiero jak to się sta-
nie, ustalimy z MZA i ZTM uruchomienie 
nowej linii i wprowadzenie zmian w tra-
sach i rozkładzie jazdy dla pozostałych 
autobusów jeżdżących w stronę War-
szawy – wyjaśnia. – Nie podejrzewam, 
by miało to nastąpić przed pierwszym 
stycznia 2020 roku.

Tymczasem na terenie gminy zbie-
rane są podpisy pod petycją w sprawie 
zmian w kursowaniu linii 724. Miesz-
kańcy apelują o dostosowanie rozkła-
du jazdy do potrzeb uczniów dojeż-

dżających komunikacją publiczną do 
szkół oraz zwiększenie liczby kursów 
w godzinach szczytu. Petycja ma trafić 
do Ratusza, ale szanse na ewentualne 
uwzględnienie sugestii mieszkańców 
pojawią się dopiero podczas opraco-
wywania całościowych zmian w roz-
kładach.

– W tej chwili omawiamy korekty 
w funkcjonowaniu głównie autobusów 

linii L – poinformował nas burmistrz 
Kazimierz Jańczuk. – My uważamy, że 
pewne zmiany w rozkładzie jazdy po-
winny zacząć działać od 1 września, 
ZTM zastrzega, że może nie zdążyć ich 
wprowadzić w tym terminie – doda-
je. Chodzi głównie o funkcjonowanie 
przystanku w Słomczynie oraz przy-
wrócenie linii po przebudowie drogi w 
Bielawie.

Tekst i zdjęcie Joanna Ferlian

Giełda pracy w nowym miejscu

Zmiany w rozkładzie 
jeszcze nie teraz

Przystanek dla „elektryka” jest gotowy, ale trwają procedury związane  
z odbiorem inwestycji

S krzynką na rogu ulic Nadarzyńskiej 
i Kościuszki zainteresował nas je-

den ze spacerowiczów.
– To jakaś instalacja artystyczna 

jest? – ironizował. – Skrzynka jest ewi-
dentnie uszkodzona i należałoby ją wy-
mienić. A całe zabezpieczenie stanowi 
zwykła przezroczysta folia. Czy to w 
ogóle jest bezpieczne?

Faktycznie, duża skrzynka stojąca 
na chodniku przy ścianie bloku wyglą-
da na uszkodzoną. Przez folię widać 
licznik i rury. Żółty kolor wskazuje, że 
to skrzynka gazowa. Straż miejska po-
twierdza tę informację.

– Rzeczywiście, stojąca na rogu ul. 
Nadarzyńskiej skrzynka gazowa została 
uszkodzona. Uderzył w nią jakiś czas 
temu samochód – poinformował nas je-
den ze strażników miejskich. Zapewnił 
również, że odpowiednie służby zostały 

powiadomione o zdarzeniu i potrzebie 
wymiany skrzynki na nową. Uszkodzo-
ną obudowę zabezpieczyło pogotowie 
gazowe. Jak długo taki stan się będzie 
utrzymywał, trudno powiedzieć. Do 
PGNiG w Piasecznie nie udało nam się 
dodzwonić, podobnie jak do centrali 
spółki gazowniczej. Straż miejska po-
dejrzewa, że najpierw skrzynkę musi 
obejrzeć rzeczoznawca, który wyceni 

uszkodzenia w celu wyegzekwowa- 
nia odszkodowania od kierowcy, który 
spowodował uszkodzenia. Pozostaje 
mieć nadzieję, że wymiana zostanie 
wykonana zaraz po ocenie rzeczoznaw-
cy, a nie dopiero po szczęśliwym fina-
le procedury odzyskiwania pieniędzy  
od sprawcy.

Tekst i zdjęcia Joanna Ferlian

Zabezpieczona… folią

Tymczasem na terenie 
gminy zbierane są 

podpisy pod petycją  
w sprawie zmian  

w kursowaniu linii 724

Wcześnie rano  
w okolicach przystanku 

autobusowego stoi 
zwykle kilkadziesiąt osób

\\\	 PIASECZNO

Uszkodzona skrzynka gazowa 
w centrum miasta czeka  
na wymianę. Zabezpieczenie 
stanowi… zwykła folia. 

By uszkodzić skrzynkę, pojazd musiał wjechać na chodnik

R E K L A M A

dokończenie 
ze str. 1
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\\\	 PIASECZNO

Nieprawidłowo zaparkowany 
samochód należący do firmy 
zajmującej się wynajmem aut 
również warto zgłosić do straży 
miejskiej.        

Niestety zdarza się, że samochody 
należące do którejś z sieci carsha- 

ringowych są pozostawiane przez użyt-
kowników w różnych dogodnych dla 
nich miejscach, ale niekoniecznie pra-
widłowo zaparkowane. Zdarzyło nam 
się już spotkać w Piasecznie auto stojące 
na pustym wprawdzie parkingu, ale po-

stawione równolegle do jezdni, podczas 
gdy miejsca są wyznaczone prostopad-
le. Zdarzają się również samochody za-
parkowane na chodniku i utrudniające 
poruszanie się pieszym czy – jak na 
zdjęciu ilustrującym artykuł – niby na 
parkingu, ale jakby nie do końca. 

– Oczywiście, że zgłoszenia doty-
czące nieprawidłowo zaparkowanych 
samochodów pod wynajem też przyj-
mujemy – deklarują strażnicy miejscy. 
– Spisujemy numer pojazdu i kontak-
tujemy się z w tej sprawie z firmą, która 
go wynajęła, a oni identyfikują sprawcę. 
Jak to działa w firmie carsharingowej? 
Jak wyjaśnia nam Katarzyna Panek, 

rzecznik prasowy Panek S.A., obciążenie 
mandatem jest wręcz łatwiejsze niż w 
przypadku prywatnego pojazdu.

– My wiemy dokładnie, kto kiero-
wał samochodem w określonym czasie i 
udostępniamy taką informację służbom 
– wyjaśnia. – Gdyby kierowca, który za-
wiera z nami umowę na wynajem auta, 
użyczył je komuś innemu, poniósłby 
dodatkową karę – zaznacza. Policja, 
straż miejska czy Inspekcja Transportu 
Drogowego otrzymują dane kierowcy 
i kierują do niego mandat. Pozostała 
procedura wygląda podobnie, jak przy 
naruszeniu przepisów własnym pojaz-
dem z tą różnicą, że nie ma możliwości 
wskazywania, kto kierował danym po-
jazdem i zasłaniania się niewiedzą czy 
niepamięcią. Nieprawidłowe parkowa-
nie, przekraczanie prędkości czy spo-
wodowanie kolizji lub wypadku obciąża 
w przypadku poruszania się wynajętym 
pojazdem zawsze kierowcę, który go 
wypożyczył. Niezależnie od tego, czyim 
pojazdem się poruszamy, należy bo-
wiem przestrzegać przepisów i liczyć 
się z konsekwencjami ich naruszania. A 
niewłaściwie zaparkowany samochód 
oznacza, że zostawił go w tym miejscu 
ostatni wynajmujący i to do niego trafi 
mandat, jeśli o fakcie poinformujemy 
straż miejską.

Tekst i zdjęcie Joanna Ferlian

\\\	 POWIAT

Powiat oferuje wsparcie dla 
rodziców i opiekunów osób 
niepełnosprawnych w ramach 
programu rządowego „Opieka 
Wytchnieniowa”.        

P rogram rządowy, do którego przy-
stąpił Powiat Piaseczyński, obej-

muje specjalistyczną pomoc psycholo-

giczną i terapeutyczną oraz wsparcie w 
zakresie nauki pielęgnacji, rehabilitacji, 
dietetyki. Celem programu jest szeroko 
pojęte wsparcie osób opiekujących się 
niepełnosprawnymi dziećmi i osobami 
dorosłymi. Osoby te z racji konieczno-
ści sprawowania ciągłej, całodobowej 
opieki nad swoimi bliskimi funkcjonują, 
często przez wiele lat, w bardzo trudnej 
emocjonalnie sytuacji, a jakość ich ży-
cia znacznie się obniża. Program opieki 

wytchnieniowej ma zapewnić im realne 
odciążenie w codziennym funkcjono-
waniu.

Świadczenie skierowane jest do 
rodziców lub opiekunów sprawują-
cych bezpośrednią opiekę nad dziećmi 
z orzeczeniem o niepełnosprawności 
lub osobami dorosłymi ze znacznym 
stopniem niepełnosprawności. Moduł 
III rządowego programu, dedykowany 
powiatom, będzie u nas realizowany 
przez Powiatowy Ośrodek Interwencji 
Kryzysowej (POIK). Wsparcie będzie 
udzielane na terenie domu osoby zgło-
szonej lub na terenie POIK w Górze 
Kalwarii i Mrokowie, a w razie potrze-
by także na terenie placówek pomocy 
społecznej zlokalizowanych najbliżej 
miejsca zamieszkania danej osoby. Z 
tegorocznej edycji może skorzystać 
30 rodzin zamieszkujących na terenie 
powiatu piaseczyńskiego. Zgłoszenia 
przyjmowane są od 7 sierpnia do wy-
czerpania limitu rodzin, które powiat 
może objąć pomocą. Informacje i zgło-
szenia pod nr telefonu 22 757 68 20 lub 
22 736 31 21.                    Joanna Ferlian

Mandat się należy

Wsparcie dla opiekunów

Nie dość, że samochód stał częściowo na trawniku, to jeszcze ograniczał  
widoczność

\\\	 PIASECZNO

Kierowcy narzekają na brak 
wyrozumiałości parkingowych 
kontrolerów. Ci z kolei 
przekonują, że tylko solidnie 
wywiązują się ze swoich 
obowiązków i starają się być 
sprawiedliwi.        

Mieszkańcy parkujący w strefach 
płatnego parkowania najczęściej 

narzekają na uciążliwość związaną z 
koniecznością pobrania kwitu parkin-
gowego na bezpłatne 45 minut. 

– Przyjeżdżam do biblioteki tylko 
na chwilę oddać książki, więcej czasu mi 
zajmie pójście do parkometru, pobranie 
biletu i zostawienie go w samochodzie 
niż samo podejście do biblioteki i zała-
twienie sprawy – mówi pani Małgorza-
ta. – Oczywiście zdarza się, że ryzykuję. 
I zdarzyło mi się zapłacić karę, mimo 
że naprawdę nie było mnie nie dłużej 
niż 5 minut. 

W czerwcu nieprzyjemną przygodę 
przeżyła pani Izabela, która przyjechała 
w odwiedziny do rodziny z zagranicy. 

– Zaparkowałam przy starym 
cmentarzu w Piasecznie i najpierw za-
prowadziłam mojego 89-letniego ojca 
do fryzjera po drugiej stronie ulicy, gdyż 
ze względu na upalną pogodę (prawie 
30 stopni) nie mogłam go zostawić 
w samochodzie – opisuje. – Po czym 
udałam się zapłacić za parkowanie, a 
w tym czasie (około 4 minut) kontro-
lerzy zdążyli już wydrukować bilet z 
opłatą karną. Panowie poinformowali 
mnie, że widzieli mnie, jak parkowałam 
samochód i jak przeprowadzam star-
szego pana przez ulicę – zaznacza. Zda- 
niem naszej czytelniczki kontrolerzy, 
widząc taką sytuację, powinni poczekać 
kilka minut i sprawdzić czy zignorowa-

ła opłatę parkingową, czy zamierza ją 
uiścić. Próbowała złożyć reklamację w 
Biurze Strefy Płatnego Parkowania, ale 
została ona rozpatrzona odmownie. Pa-
ni Izabela uiściła więc opłatę, ale posta-
nowiła poruszyć temat z urzędnikami 
Wydziału Utrzymania Infrastruktury 
i Transportu Publicznego UG, lokalną 
radną oraz prasą. Wystosowała w tej 
sprawie również oficjalne pismo do 
naczelnika wydziału Włodzimierza 
Rasińskiego przekonując, że szkolenie 
kontrolerów powinno również obej-
mować naukę pewnej wrażliwości i 
elastyczności.

– Sugeruję, aby uwzględnić szkole-
nie mające na celu wyczulenie na czło-
wieka, a nie tylko skrupulatne i rygory-
styczne wypełnianie przepisów – pisze. 

Kontrolerzy z kolei przekonują, że 
ich zadaniem jest egzekwowanie stoso-
wania się przez kierowców do obowią-
zujących przepisów. W związku z tym 
nie mogą zgadywać, czy ktoś wszedł 
tylko na 3 minuty do biblioteki, piekarni 
czy na cmentarz. Wszystkich obowią-
zuje ta sama zasada – mogą skorzystać 
z bezpłatnych pierwszych 45 minut 
parkowania, ale muszą odebrać kwit, 
który potwierdzi czas postoju. Przeko-
nują, że zawsze zwracają uwagę czy ktoś 
stoi przy parkometrze, zanim wypiszą 
opłatę karną – bo może to jest właśnie 
osoba, która zaparkowała i poszła ode-
brać kwit parkingowy. Nie mogą jed-
nak stać i sprawdzać, czy osoba, która 
przed chwilą wyszła z samochodu i nie 
udała się do parkometru tylko w inne 
miejsce. Tak samo jak nie mogą czekać, 
by się dowiedzieć, że ktoś, komu minął 
darmowy czas, został zatrzymany przez 
bardzo ważne sprawy, których nie mógł 
wcześniej przewidzieć. 

Tekst i zdjęcie Joanna Ferlian 

Więcej zrozumienia
Kwit opłaty parkingowej (również na bezpłatne 45 minut) należy pobrać  
zaraz po zaparkowaniu samochodu

Opieka wytchnieniowa obejmuje między innymi pomoc psychologiczną  
oraz wsparcie w zakresie nauki pielęgnacji, rehabilitacji i dietetyki
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\\\	 KONSTANCIN-JEZIORNA

…to chodzi o pieniądze.  
Taki wniosek nasuwa 
się, patrząc na przepływ 
dokumentów w sprawie 
budowy sygnalizacji  
na skrzyżowaniu ulic 
Wilanowskiej i Mickiewicza  
w Konstancinie-Jeziornie.        

J ak pisaliśmy pod koniec lipca („Bę-
dą światła?” PP nr 250), w sprawę 

budowy sygnalizacji świetlnej na nie-
bezpiecznym konstancińskim skrzyżo-
waniu zaangażował się Radny Sejmi-
ku Mazowieckiego Michał Prószyński 
(PiS). Zwrócił się z prośbą do marszałka 
i Mazowieckiego Zarządu Dróg Woje-
wódzkich jako zarządcy drogi 724 (ul. 
Wilanowska) o podjęcie pilnych działań 
zmierzających do poprawy bezpieczeń-
stwa kierowców, pieszych i rowerzy-
stów na tym skrzyżowaniu. Chciał rów-
nież wiedzieć, czy sytuacja była analizo-
wana przez MZDW oraz czy są lub były 
prowadzone jakiekolwiek rozmowy w 
tej sprawie z władzami gminy Konstan-
cin-Jeziorna. Z odpowiedzi na interpela-
cję wynika, że owszem, gmina wystąpiła 
z wnioskiem o budowę sygnalizacji na 

skrzyżowaniu ulic Wilanowskiej i Mi-
ckiewicza w czerwcu 2018 r., a MZDW 
przeprowadził analizę. Wynikało z niej, 
że nie ma potrzeby „zastosowania ele-
mentów poprawiających bezpieczeń-
stwo ruchu drogowego”. Zarządca drogi 
postanowił jednak wziąć pod uwagę, że 
być może gmina „znająca lepiej uwarun-
kowania lokalne posiada informacje, 
które mogłyby uzasadniać konieczność 
budowy wnioskowanej sygnalizacji (np. 
dokładne dane na temat natężenia ru-
chu pieszego, jego kierunków i celu)”. 

W związku z tym w odpowiedzi popro-
szono Urząd Miasta i Gminy Konstan-
cin-Jeziorna o uzasadnienie wniosku 
„w zakresie niezbędnym do podjęcia 
ostatecznej decyzji o zastosowaniu syg-
nalizacji świetlnej na skrzyżowaniu”. 
Gmina swój wniosek ponowiła w maju 
bieżącego roku. I jak tłumaczą autorzy 
odpowiedzi przygotowanej dla radne-
go (niestety brak informacji na temat 
tego, kto ją przygotował), „ponownie w 
złożonym wniosku nie zostały zawarte 
informacje, które mogłyby wskazać na 
konieczność zastosowania sygnalizacji 
ww. lokalizacji”. Znów poproszono wła-
dze gminy o przekazanie uzasadnienia. 

Burmistrz Kazimierz Jańczuk zwró-
cił się w związku z tym z prośbą do służb 
(komisariat w Konstancinie-Jeziornie, 
Wydział Ruchu Drogowego Komendy 
Powiatowej Policji w Piasecznie, straż 
miejska) o przygotowanie informacji 
o zdarzeniach, które miały miejsce na 
rzeczonym skrzyżowaniu. Tylko czy te 
dane przekonają MZDW i zarządzają-
cych wojewódzkim budżetem, że bu-
dowa sygnalizacji jest konieczna? My 
dane dotyczące zdarzeń na skrzyżowa-
niu otrzymaliśmy od policji wiosną br. 
Wynikało z nich, że w ciągu ostatnich 4 
lat na skrzyżowaniu doszło tylko do 11 
zdarzeń, w których było 2 rannych. Co 
zaskakujące, w 2017 roku policja odno-
towała jedno zdarzenie, a w 2018 żad-
nego. Jak się to ma do rzeczywistości, 

najlepiej wiedzą okoliczni mieszkańcy 
i osoby pokrzywdzone. Nawet jeśli da-
ne okazałyby się przekonujące, autorzy 
odpowiedzi dla radnego Prószyńskiego 
na wszelki wypadek od razu zastrzega-
ją, że… to może być skomplikowane i 
długotrwałe. 

– W przypadku podjęcia decyzji o 
budowie sygnalizacji, inwestycja taka 
może być realizowana po uzyskaniu 
stosowanych zezwoleń i decyzji admi-
nistracyjnych (niekiedy decyzja o bu-
dowie sygnalizacji świetlnej powoduje 
konieczność wprowadzenia znacznych 
zmian w geometrii drogi, związanych 
z koniecznością pozyskania gruntów). 
Jednym z elementów prowadzonej  
analizy w przypadku wniosku doty-
czącego zastosowania sygnalizacji jest 
ocena możliwości poprawy bezpie- 
czeństwa na przedmiotowym skrzy-
żowaniu innymi środkami niż sygna-
lizacja, np. zmianą organizacji ruchu, 
modernizacją lub przebudową skrzy-
żowania – czytamy.

Pytanie brzmi, czy gdyby gmina 
zdecydowała się przejąć lub przynaj-
mniej współfinansować zadanie, proce-
dury wciąż byłyby tak skomplikowane i 
wymagały tak rozbudowanych uzasad-
nień. Tylko czy gmina jest gotowa reali-
zować zadanie należące do samorządu 
wojewódzkiego? 

Tekst i zdjęcie Joanna Ferlian

Jak nie wiadomo o co chodzi…

Kolizje zdarzają się tu systematycznie. Z kolei piesi narzekają na trudności  
w bezpiecznym pokonaniu skrzyżowania

Wynikało z nich,  
że w ciągu ostatnich 4 lat 

na skrzyżowaniu  
doszło tylko do 11 

zdarzeń, w których było 
2 rannych

P omysł „przywracania pekaesów” to 
jeden z elementów tzw. „Piątki PiS”. 

Pojawił się na przełomie lutego i marca 
br., w maju Sejm przegłosował ustawę 
o Funduszu rozwoju przewozów auto-
busowych o charakterze użyteczności 
publicznej. Weszła w życie 18 lipca. I 
wydawać by się mogło, że jest to mo-
ment, w którym samorządy będą mogły 
się zapoznać z jej warunkami, lokalny-
mi potrzebami w tym zakresie i podjąć 
ewentualnie decyzję o wystąpienie o 
środki z funduszu. Nie w tym wypadku.

Zadaniem realizacji ustawy, po-
cząwszy od przyjmowania i weryfikacji 
wniosków, przez kontrolę wydatkowa-
nia mają się zająć wojewodowie. To oni 
ogłosili harmonogram działań. Czas na 
składanie wniosków o dopłaty w roku 
2019 samorządy miały między 1 a 12 
sierpnia. W środku sezonu urlopowe-
go, dwa tygodnie po wejściu w życie 
ustawy. Kiedy samorząd miał przygo-
tować odpowiednie analizy, wyliczenia, 
sprawdzić szanse na realizację zadania 
i przygotować wniosek? Mówimy o 
połączeniach niefunkcjonujących, defi-
cytowych, a ważnych dla społeczności 
lokalnych, bo takie są wymagania usta-
wodawcy. To nie jest wniosek o dofinan-
sowanie remontu drogi, której projekt 
i wycenę mamy od dawna, wystarczy 
tylko wypełnić druk. 

Jeszcze ciekawiej wygląda termin 
weryfikacji wniosków. Zważywszy na 
długi weekend, w terminie 12-20 sierp-
nia zostają cztery dni robocze. Na nasze 
pytanie z początku sierpnia o to, czy ten 
czas jest wystarczający, nie otrzymali-
śmy odpowiedzi. Podobnie jak na pyta-
nie o to, czy wszystkie samorządy mogły 

składać wnioski po 1 sierpnia. Dlacze-
go? Otóż 16 lipca wojewoda mazowie-
cki Zdzisław Sipiera wysłał do wójtów, 
burmistrzów i starostów list. Prosił w 
nim o zgłaszanie wszelkich wątpliwości 
związanych z ustawą oraz informację 
czy dana jednostka samorządu zamie-
rza zawrzeć umowy w trybie „ustawy 
autobusowej”. Termin wysyłania od-
powiedzi upływał… 17 lipca o godzi-
nie 13.00. Stąd też dwa tygodnie temu 
zapytaliśmy rzecznika wojewody o to, 
czy samorząd, który w tym terminie nie 
zareagował, miał szansę skutecznie zło-
żyć wniosek. Odpowiedź od rzecznika 
otrzymaliśmy 20 sierpnia:

– W ramach Funduszu rozwoju 
przewozów autobusowych dotychczas 
do Mazowieckiego Urzędu Wojewódz-
kiego wpłynęło 19 wniosków od powia-
tów i 21 wniosków od gmin.

Wprawdzie nie na temat, ale to 
istotna informacja. W tym roku do po-
działu w województwie mazowieckim 
jest ponad 9,7 mln złotych. Rozporzą-
dzenie Ministra Infrastruktury, określa-
jące szczegółowy sposób oceny i wybo-
ru wniosków, zostało ogłoszone w dniu, 
w którym upływał termin ich składania. 

Gmina Góra Kalwaria, której miesz-
kańcy narzekają na transport, teoretycz-
nie mogłaby wystąpić o środki z fundu-
szu, nie zdążyła jednak tego zrobić dla 
tegorocznej puli. Jak podkreśla rzecznik 
Urzędu Gminy Piotr Chmielewski, wło-
darze chcą najpierw przeprowadzić 
konsultacje z mieszkańcami i dowie-
dzieć się, czy ci preferują rozwój ko-
munikacji miejskiej realizowanej przez 
ZTM czy pekaesy. 

Tekst i zdjęcie Joanna Ferlian

Pieniądze (nie) do zdobycia
\\\	 GÓRA KALWARIA, WOJEWÓDZTWO

Teoretycznie rząd chce przekazać samorządom pieniądze na 
dofinansowanie transportu autobusowego. W praktyce jednak 
pozyskanie dotacji z tzw. „funduszu autobusowego” było co 
najmniej trudne.   

Polonus zapowiada likwidację deficytowych linii. To o ich dofinansowanie mo-
głaby się ewentualnie ubiegać gmina

R E K L A M A
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W połowie XIX wieku Lasy Choj-
nowskie należały do Potockich 

z Wilanowa i tętniły życiem. Był to czas 
dużego zapotrzebowania na drewno 
budowlane i opałowe; jeszcze wów-
czas mało palono węglem kamiennym, 
a budownictwo w dużej mierze opie-
rało się na drewnie, trudniono się wy-
rębem drzew i nasadzaniem nowych. 
Tu ciekawostka: drzewa wycinano po 
osiągnięciu przez nie 120 lat i tak był 
zagospodarowany ich wyrąb. W miarę 
wzrostu zapotrzebowania na drewno, 
zaczęto też wycinać drzewa 90-letnie. 
Lasy dóbr wilanowskich w tych czasach 
dzielono na Kabackie, Chojnowskie i 
Zastowskie. Lasy Chojnowskie dzieliły 
się na: Szeroki Las, Głęboki Ług, Dąbie 
i Grabinę. Obszar Lasów Chojnowskich 
od dawien dawna był obszarem polo-
wań, do Piaseczna i okolic przyjeżdżali 
nawet królowie polscy i polowali tu na 
kaczki, kuropatwy, przepiórki, jarząbki, 
słonki, dubelty, bekasy, drozdy i kwiczo-
ły. Można sobie wyobrazić, że obszar 
ten był dość dobrze zaludniony, a gdy 
utworzono trakty i szosy dla dobrego 
dojazdu z Warszawy przez Piaseczno 
i Górę Kalwarię na południe, wzrosło 

zapotrzebowanie na zajazdy i karczmy. 
Co jakiś czas w gazetach pojawiały się 
ogłoszenia o poszukiwaniu dzierżaw-
ców karczm. Jedna z karczm bardzo 
mnie zaciekawiła, gdy przeczytałam iż 
w 1871 roku dzierżawcą karczmy przy 
drodze z Piaseczna do Góry Kalwarii 

była osoba o nazwisku Kowalska. Dość 
popularne w Polsce nazwisko i byłby to 
ciekawy zbieg okoliczności, gdyby cho-
dziło o kogoś z rodziny, która też w tym 
czasie zakupiła duży grunt w Gołkowie 
i tu się osiedliła. Oczywiście będzie to 
przedmiotem moich dalszych docie-
kań. Tymczasem chcę opowiedzieć o 
przerażających zdarzeniach, które mo-
głyby posłużyć do scenariusza filmu o 

seryjnym mordercy, a finał rozegrał się 
w karczmie o obiecującej nazwie Wy-
goda, położonej w Lesie Chojnowskim 
tuż przy trakcie do Piaseczna, na brzegu 
Jeziorki. Karczmy dzierżawionej właś-
nie przez Józefę Kowalską. Zacznijmy 
od początku. Otóż w okolicznych lasach 
pojawiła się dziwna i przerażająca epi-
demia. Pierwsze przypadki wskazywały 
na chorobę nagłą i całkowicie niezna-
ną. Zwłoki znalezionych osób nie no-
siły oznak, jak by to nazwała dzisiejsza 
kryminalistyka, udziału osób trzecich. 
Ojciec z 18-letnim synem, jadący fur-
manką, nagle zasypiają i umierają we 
śnie. O tym, że śmierć przyszła we śnie, 
świadczyły spokojne wyrazy twarzy 
zmarłych. Na ciele nie mieli żadnych 
obrażeń. Zgonów podobnych było du-

żo, bo przypadki „zachorowań” były 
notowane w nie tylko okolicach blisko 
Warszawy, ale także zanotowano tego 
typu zdarzenia w powiecie nowomiń-
skim, skierniewickim, garwolińskim 
i grójeckim. Pierwsze ciekawe infor-
macje przyszły od włościan: Józefa 
Szynarko z powiatu skierniewickiego, 
Pawła Mroza z powiatu grójeckiego i 
syna włościanina Tomasza Bożka z po-
wiatu garwolińskiego. Opowiadali, jak 
zostali uśpieni nalewką z ziół. W czasie 
podróży spotkali na trakcie kobietę, 
która poprosiła ich o podwiezienie. By-
ła to miła i bogobojna osoba, zaraz po 
umieszczeniu się na wozie nawiązała 
serdeczny kontakt z gospodarzami i 
zaproponowała im pyszną nalewkę z 
ziół. Owszem, poczęstowali się po kie-
liszeczku. Co się działo dalej, można się 

domyślić. Widocznie wypili za mało, 
bo nie zasnęli snem wiecznym jak inni. 
Połączono te sprawy i stworzono opis 
upiornej i jakże miłej pani, lubiącej po-
dróże furmanko-stopem i dzielącej się 
własnoręcznie wykonanym pysznym 
napojem na alkoholu. 

Seryjna morderczyni była jednak 
nieuchwytna i bardzo sprytna. Aż do 
pewnego dnia, a ten dzień tak opisuje 
Dziennik Warszawski w 1871 roku: „3 
(15) listopada, o godzinie 7-ej wieczór, 
nieznana kobieta, włócząc się w okoli-
cach osady Piaseczno, zaszła do stojącej 
przy szosie karczmy Wygoda, w gminie 

Nowej Iwicznie, powiecie warszawskim 
i zwróciła się do utrzymującej karczmę 
Józefy Kowalskiej o pozwolenie jej 
przenocowania. Zgodziwszy się na to, 
Kowalska wskazała nieznanej kobiecie 
miejsce na nocleg, w tej samej izbie, 
w której się mieściła sama gospodyni, 

wraz ze służącymi. W nocy, włościanin 
Jakub Łącki, mieszkający w izbie przyle-
głej do zajmowanej przez karczmarkę, 
usłyszawszy w tej izbie niezwykły stuk i 
ruch, od czego nawet obudził się, i prag-
nąc dowiedzieć się o przyczynie tego, 
wszedł do izby Kowalskiej, i zastał tam 
nieznaną mu kobietę, gotującą się do 
ucieczki z węzłem pospiesznie związa-
nych rzeczy. Łącki próbował najprzód 
rozbudzić gospodynię i jej robotnicę i 
powiedzieć im o tym co zaszło, lecz gdy 
te się prędko nie ocknęły, wtedy zatrzy-
mał ową kobietę i wraz z węzłem dosta-
wił ją do urzędu gminy Nowej Iwiczny, 
gdzie, po obejrzeniu węzła, okazały się 
w nim rzeczy Józefy Kowalskiej, ogółem 
podług przybliżonego oszacowania na 
sumę 63 r. 90 kop., a między własnymi 
rzeczami kobiety zatrzymanej znalezio-

no 2 butelki nalewki z traw nieznanych”. 
Tymczasem utrzymująca karczmę Jó-
zefa Kowalska oprzytomniała i została 
przesłuchana. Poznała swoje rzeczy z 
węzełka. Opowiedziała, jak to obca jej 
kobieta kupiła w karczmie pół kwarty 
wódki, wymieszała ją z miodem i czę-
stowała nią Kowalską i jej służbę. Po 
wypiciu kilku łyków nalewki Kowalska 
poczuła silny ból głowy i zemdlała.

Ustalono, że trucicielką jest Petro-
nela Szymańska, lat 57, mieszkanka Ko-
zienic. Z różnych stron zwożono osoby, 
które były częstowane „eliksirem” Szy-
mańskiej i potem okradzione, szczęś-

liwie przeżyły ten poczęstunek i mo-
gły rozpoznać w niej podróżną, której 
udzielili pomocy. Podawała się za osobę 
wracającą z pielgrzymki do Częstocho-
wy, była obwieszona dewocjonaliami, 
co dodatkowo czyniło ją, jak zeznawali 
świadkowie, wiarygodną. Litościwym 

głosem żałowała strudzonych podróż-
nych i namawiała ich na pokrzepienie 
się gorzałeczką. Na koniec muszę napi-
sać, że wyrażam ogromny szacunek dla 
ówczesnych śledczych, że w dobie braku 
szybkiego kontaktu z poszczególnymi 
posterunkami w guberniach, mogli 
szybko rozwikłać sprawę seryjnej mor-
derczyni. Choć z drugiej strony trzeba 
sobie uświadomić, że stworzona przez 
zaborcę po powstaniu styczniowym gę-
sta sieć tajnych współpracowników po-
magała skutecznie policji. Pozostaje mi 
życzyć Czytelnikom miłych podróży po 
lasach i łąkach Mazowsza. A ja udaję się 
na poszukiwanie śladów po karczmie 
Wygoda.

 Małgorzata Szturomska

Epidemia w wilanowskich lasach

napisz do autorki
m.szturomska@przegladpiaseczynski.pl

Zwłoki osób 
znalezionych w lesie 
nie posiadały oznak, 
jak by to dzisiejsza 

kryminalistyka nazwała, 
udziału osób trzecich  

w ich śmierci

„Podwoda” – rycina z książki Ossendowskiego „Puszcze Polskie”

„Tajemniczy matecznik”, leśne zioła

„Praca w lesie” – rycina z książki Ossendowskiego „Puszcze Polskie”

Mapa z początku XX w. Strzałka wskazuje karczmę Wygoda
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Nauczyciela pilnie zatrudnię
Duża rotacja nauczycieli w związku z reformą oświaty, sporo odchodzących na emeryturę  
oraz rezygnujący definitywnie z pracy w zawodzie po wiosennych strajkach. Szkoły mają problem  
z uzupełnieniem wakatów.

O tym, że będzie źle, mówiło się już 
od jakiegoś czasu. Problem ten już 

w ubiegłym roku szkolnym zauważyła 
przede wszystkim stolica. Zważywszy 
zaś na fakt, że od września do szkół 
średnich trafi podwójny rocznik w 
związku z reformą oświaty, problemem 
nie jest tylko to, jak uczniów zmieścić 
w budynkach, ale również kto ma ich 
uczyć. Warszawskie Biuro Edukacji na 
początku lipca mówiło jasno – w War-
szawie od września może brakować 
nawet 3 tysięcy nauczycieli. Podczas 
gdy komisje rekrutacyjne gimnastyku-
ją się, próbując „zmieścić” wszystkich 
ósmoklasistów i gimnazjalistów w 

stołecznych szkołach ponadpodstawo-
wych, ich dyrektorzy przeprowadzają 
dziesiątki rozmów rekrutacyjnych z 
nauczycielami. Stolica kusi nauczycieli 
specjalnymi, najwyższymi w kraju do-
datkami motywacyjnymi (finansowa-
nymi z budżetu miasta), bezpłatnymi 
szkoleniami i specjalnymi dodatkami 
dla nauczycieli rozpoczynających pra-
cę w zawodzie. Pedagogów brakuje na 
wszystkich poziomach edukacji – od 
przedszkoli po szkoły średnie. Kończący 
się rok szkolny (oficjalnie trwa do 31 
sierpnia) przyniósł wiele rozgoryczeń, 
zwłaszcza okres strajku. Część nauczy-
cieli zdecydowała o odejściu z zawo-

du – na emeryturę lub do innej pracy. 
Sporo osób zdecydowało się na zmianę 
placówki. Nie tylko tam, gdzie z powodu 
opuszczenia szkolnych murów przez 
ostatni rocznik gimnazjalistów dyrekcja 
nie może już zaoferować wszystkim pe-
dagogom wystarczającej liczby godzin. 
Część nauczycieli wykorzystała to jako 
szansę podjęcia pracy w szkole średniej, 
gdzie z racji pracy z uczniem dojrzal-
szym i zwykle mniejszej uciążliwości 
kontaktów z rodzicami, praca jawi się 
po prostu jako nieco łatwiejsza, przy-
najmniej na poziomie emocjonalnym. 

W szkołach zarówno podstawo-
wych, jak i średnich w powiecie piase-
czyńskim również doszło w wakacje 
do sporej rotacji pracowników. W tej 
chwili, według danych ze strony war-
szawskiego kuratorium, na terenie po-
wiatu aktywne są oferty pracy dla 187 
nauczycieli – od wychowania przed-
szkolnego po nauczycieli przedmiotów 
zawodowych. Na tej liście są zarówno 
nauczyciele przedmiotów ścisłych, języ-
ków obcych czy polskiego, jak i tzw. na-
uczyciele wspomagający. Oczywiście na 
część z tych miejsc szkoły już mogą mieć 
chętnych. Choć szanse na uzupełnienie 
wszystkich wakatów przed 2 września 
są niewielkie.

Joanna Ferlian

R E K L A M A
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\\\	 PIASECZNO
1-31.08 – WAKACYJNE WARSZTATY W KLUBACH  
KULTURY. Zrób to sam, Miniatury, Ceramika, Witraż,  
Design, Kule musujące, Rysunek i malarstwo, Art.-recykling,  
Scrapbooking, Bajki z kliszy, Wakacyjne muzykowanie, Letnie melodie  
– śpiewanki i rymowanki. Kluby Kultury: Bogatki, Wola Gołkowska, Chojnów, 
Zalesie Górne, Grochowa, Złotokłos, Józefosław. Warsztaty bezpłatne.  
Obowiązują zapisy. 
21.08 godz. 19.00 – BAJKOWY ZAKĄTEK:  Domisie na wakacjach.  
Zakątek Kultury, ul. Kościuszki. Wstęp wolny.
25.08 godz. 10.00 – ULICAMI PIASECZNA. Miejski spacer historyczny.  
Ulice Kniaziewicza i Nadarzyńska. Zbiórka przy wejściu na teren kolejki  
wąskotorowej (ul. Sienkiewicza 14). Zakończenie: skrzyżowanie  
ul. Nadarzyńskiej i Kościuszki. Udział bezpłatny. 
26-27.08 godz. 09.30 – LETNIE WARSZTATY KREATYWNE. Mozaika,  
kimekomi, decoupage. Prowadząca: Katarzyna Drzewiecka. Przystanek Kultura, 
pl. Piłsudskiego 9. Dla dzieci 7-11 lat. Zapisy: www.strefazajec.pl
28.08, godz. 19.00 – 8 AKTÓW W ZAKĄTKU. Scena Akt VIII. Dla młodzieży  
i dorosłych. Zakątek Kultury, ul. Kościuszki. Wstęp wolny.
WYSTAWY:
Do 10.09 – WYSTAWA FOTOGRAFII: Wspólny cel – WYGRAĆ! Fundacja Kulawa 
Warszawa. Zakątek Kultury, ul. Kościuszki.  

www.kulturalni.pl

\\\	 GÓRA KALWARIA
23.08 godz. 20.30 – KINO LETNIE PRZY WIEŻY:  
Córka trenera (2018) – obyczajowy, PL, 12+. Wstęp wolny.
24-25.08 – WIEK ZŁOTY VERSUS WIEK WOJNY (XVI/XVII w.) Zamek w Czersku. 
Wstęp 8/5 zł.
25.08 godz. 18.00 –Koncert Sióstr Rajfer w ramach Festiwalu  
Warszawa Singera. Kino Uciecha, ul. ks. Sajny 14. Wstęp 15 zł.
27.08 godz. 10.00 i 12.30 – Filmowe wakacje w Kinie Uciecha, Sajny 14.  
Wstęp wolny.
28.08 godz. 10.00 i 12.30 – Filmowe wakacje w Kinie Uciecha, Sajny 14.  
Wstęp wolny.
Wystawy:
od 1.05.2018 – Wystawa fotograficzna „Zdjęcia jak malowane”, Zamek Książąt 
Mazowieckich w Czersku. Obowiązują bilety wstępu na zamek 8/5 zł.

www.kulturagk.pl

\\\	 KONSTANCIN-JEZIORNA
23.08. godz. 17.00 – KLUB BRYDŻ60+. KDK,  
ul. Mostowa 15. Wstęp wolny.
25.08. godz. 11.00 – BOULE W PARKU. Polana przy Hugonowce, ul. Mostowa 15. 
Zapisy: tel. 501 385 472.
25.08. godz. 17.00 – KONCERT LETNI: Retro Orchestra „Świat włoskich  
melodii”. Amfiteatr, Park Zdrojowy. Wstęp wolny.
25.08. godz. 19.00 – ROZTAŃCZONA HUGONÓWKA – potańcówka w altanie. 
KDK, ul. Mostowa 15. Wstęp wolny. 
30.08. godz. 17.00 – KLUB BRYDŻ60+. KDK, ul. Mostowa 15. Wstęp wolny.
30.08. godz. 21.15 – KINO PLENEROWE: „Cudowny chłopak”, reż. S. Chbosky, 
2017 r. Amfiteatr, Park Zdrojowy. Wstęp wolny.
01.09. godz. 17.00 – KONCERT LETNI: Retro Orchestra,  
„Mieczysław Fogg – wspomnienia dawnych dni” Amfiteatr, Park Zdrojowy.  
Wstęp wolny. 

www.konstancinskidomkultury.pl

\\\	 TARCZYN
21.08 godz. 19.30 – Gminny Ośrodek Kultury,  
Kurs Tańca Brzucha, poniedziałki i środy godz. 19.30. Wstęp 20 zł.
22.08 godz. 11.00 – Gminny Ośrodek Kultury; Wakacyjne Warsztaty 
Fotograficzne, wtorki i czwartki godz. 11.00. Wstęp wolny.
23.08 godz.10.30-11.30 oraz 16.00-17.00 – Gminny Ośrodek Kultury,  
Wakacyjne Warsztaty Plastyczne. Poniedziałki i piątki. Wstęp wolny.
25.08 godz. 13.00 – Piknik Rodzinny w Grzędach: dmuchańce, malowanie  
buziek, konkursy i zabawy dla dzieci. Wstęp wolny.
28. 08 godz. 14.00 – Gminny Ośrodek Kultury, Kino Sferyczne. 4 pokazy  
dla dzieci i młodzieży. Niepowtarzalne widoki z głębin oceanu, przestrzeni 
kosmicznej oraz organizmu ludzkiego. Zapisy GOK 22 715 79 62.
KINO ZA ROGIEM w Gminny Ośrodek Kultury w Tarczynie zaprasza:
21.08 godz. 18.00 – film Chocolat;
22.08 godz. 12.00 – film Jaskiniowiec;
24.08 godz. 12.00 – film Gnomy rozrabiają;
24.08 godz. 14.00 – Cirque du Soleil: „Delirium"  
retransmisja widowiska cyrkowego;
26.08 godz. 12.00 – film Były sobie człowieki;
27.08 godz. 18.00 – film Rozumiemy się bez słów;
28.08 godz. 18.00 – film 303. Bitwa o Anglię.
Bilety w wakacyjnej cenie 3 zł.

www.gok-tarczyn.pl

\\\  	KALENDARIUM KULTURALNE

\\\	 KONSTANCIN-JEZIORNA

\\\	 GÓRA KALWARIA

\\\	 Świat włoskich melodii
W niedzielę 25 sierpnia o godz. 17.00 konstanciński am-
fiteatr w Parku Zdrojowym wypełnią włoskie melodie.  
Muzycy zespołu Retro Orchestra przywołają niezapomniane 
przeboje z Półwyspu Apenińskiego, które przeniosą słucha-
czy do uroczych, nadmorskich miasteczek słonecznej Italii. 
W programie koncertu m.in.:  „Gigi L’amoroso”, „Lasciate mi 
cantare”, „Miłość w Portofino”, „Volare”, „Wróć do Sorrento”. 
Wystąpią: Joanna Hort – wokal, Rafał Kozyra – instrumenty 
perkusyjne, Piotr Kopietz – akordeon, kierownictwo arty-
styczne. Wstęp wolny.

\\\	 Festiwal Singera w Górze
Z okazji XVI Festiwalu Warszawa Singera, w Górze Kalwa-
rii wystąpią Siostry Rajfer. Ten występ będzie jednym z 
czterech, które artystki zagrają podczas festiwalu. 
Możemy spodziewać się niezwykłego show. Siostry Rajfer 
zdobywały doświadczenie m.in. w Cygańskim Zespole Pieśni 
i Tańca Roma, na scenie warszawskiego Teatru Żydowskiego, 
związane były również z Zespołem Pieśni i Tańca Śląsk. Wy-
stępują w Stanach Zjednoczonych, Kanadzie, Wielkiej Brytanii, 
Francji, Grecji, Niemczech i we Włoszech. Popularne i lubiane 
artystki, pełne uroku i temperamentu scenicznego, zaprezen-
tują piosenki ze swojego repertuaru – śpiewane w językach 
jidysz, hebrajskim, cygańskim i polskim.
25 sierpnia, godz. 18.00, Kino Uciecha, ul. Sajny 14.

\\\	 PIASECZNO

R E K L A M A
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N ajczęściej wysyłamy CV do tych 
firm, które akurat zamieściły ogło-

szenie, w którym informują, że potrze-
bują pracownika na danym stanowisku. 
Nie jest dla pracodawcy tajemnicą, że 
wysyłamy ich wiele, albo bardzo wiele. 
Rekruter zadając pytanie, dlaczego wy-
braliśmy akurat tę firmę, uzyska od nas 
kilka istotnych dla siebie informacji na 
nasz temat.

Przede wszystkim sprawdzi, czy 
wiemy, do jakiej firmy w ogóle apliku-
jemy i czy nie trafiliśmy tu z przypadku. 
Dowie się także, jeżeli trafiliśmy z przy-
padku, czy jesteśmy na tyle inteligentni, 
żeby poszukać w Internecie informacji 
o firmie, w której właśnie zamierzamy 
dostać pracę. Jeżeli nie, to nasze kwali-
fikacje, nawet najlepsze, przestaną mieć 
znaczenie.

Co jednak odpowiedzieć rekrute-
rowi, żeby nie zabrzmiało jak spowiedź 
dziecka z III klasy?

Po pierwsze musisz znać firmę. 
Wiedzieć dokładnie, czym się zajmuje, 
czy i gdzie ma filie, jak jest zorganizo-
wana i kogo zatrudnia.

Zrobisz dobre wrażenie na rekrute-
rze, jeżeli będziesz znał projekty firmy, 
wiedział, że wspiera jakieś fundacje czy 
organizacje pozarządowe albo jakie na-
grody dostała.

Dzisiaj każda firma prowadzi swoją 
politykę komunikacji w mediach spo-
łecznościowych. Nie zaszkodzi, jeżeli ją 
przeanalizujesz. Niekoniecznie wskazuj 

błędy, ale zawsze mile widziany będzie 
jakiś pomysł, jak ją poprawić.

Pokaż, że tu pasujesz. Jeżeli firma 
zajmuje się motoryzacją, pokaż, że sa-
mochody to twoja pasja. Jeżeli zajmuje 
się meblami i wyposażeniem wnętrz, 
ale przy tym wspiera i promuje ekolo-
giczny tryb życia, a ty właśnie taki pro-
wadzisz, powiedz to. Dla pracodawcy 
jest ważne, że rozumiesz misję firmy  
i zgadzasz się z nią. 

Gdzie sprawdzić te informacje? 
Oczywiście na stronie internetowej 
firmy oraz wpisując w wyszukiwar- 
kę jej nazwę – wtedy uzyskamy dostęp 
do najważniejszych informacji na jej 
temat.

Red.

Dlaczego chcesz pracować 
właśnie w tej firmie?
To pytanie musi paść  
na rozmowie kwalifikacyjnej. 
Jak na nie odpowiedzieć,  
żeby dostać pracę? 

Dla pracodawcy  
jest ważne,  

że rozumiesz misję  
firmy i zgadzasz się z nią

DODATEK PRACA

R E K L A M A
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O GŁ  O SZEN    I E DAM PRACĘ 

Szkoła Podstawowa im. Polskich Olim-
pijczyków w Mysiadle (ul. Kwiatowa 28) 
zatrudni na stanowisko: pomoc kuchenna 
(pełen etat, na zastępstwo), nauczyciel 
matematyki (pełen etat), nauczyciel wy-
chowawca świetlicy (pełen etat), nauczy-
ciel j. angielskiego (pełen etat), psycholog 
szkolny (pełen etat). CV proszę przesyłać 
na adres e-mail: praca@spwmy.edu.pl, 
telefon kontaktowy - (22) 462-85-20

Zatrudnimy osoby do pracy  
w biurze - pomoc biurowa/asystent 

księgowego. Praca na pełen etat.  
Stefanowo. Tel. 601337417 

Firma CLAR SYSTEM zatrudni do sprzą-
tania biur i magazynów. Praca od zaraz! 
Lokalizacja: Sokołów, Wypędy (koło Ja-
nek) oraz Moszna – Parcela (koło Prusz-
kowa). Możliwość podjęcia pracy na ra-
no, popołudnia lub noce. Wynagrodzenie  
od 2000 zł/miesiąc. Po więcej informacji 
proszę dzwonić pod numer 515-747-886 
lub 502-187-430
Pomoc do prowadzenia domu (kobieta) 
z zamieszkaniem, okolice Zalesia Górne-
go tel. 506 76 74 74 
ZATRUDNIĘ MECHANIKA PRACA W SER-
WISIE KOSIAREK WYSOKIE WYNAGRO-
DZENIE TEL. 607-846-301
Aaaaaaaaaaaaaaaaaaaa Pogoń.pl  
pracownik ochrony do 55 l. przelew/ 
gotówka. 3.600-4.100 brutto/mc  
tel. 600 801 900 
Zakład Mechaniczno-Remontowy  
Energetyki zatrudni Tokarza. Praca 7-15, 
umowa o pracę. Telefon 22 233-10-66
Piekarnia Łazy gm. Lesznowola zatrudni 
piekarza. Tel. 506 59 55 55
Praca produkcja Piaseczno – dla osób  
z oraz bez doświadczenia tel. 725 258 529
Agenta ochrony Konstancin, Piaseczno 
tel. 506 158 658

Przyjmę do pracy kobiety. Sprzątanie  
biur i salonu samochodowego 

ul.Puławska-Mysiadło.  
Zgłoszenie pod tel.501-190-442

Manicurzystka, Piaseczno,  
tel. 663 738 087
Kasjer/ka na stację paliw w Tarczynie 
536193442 
Elektryk, elektromonter. Tel. 513 044 195
Poszukujemy pomocy nauczyciela  
i opiekunki do przedszkola w Łazach. 
Kontakt 506 125 282,  
CV przedszkolefantazja@interia.pl
Zatrudnię panią do sprzątania na 1/2 
etatu do żłobka w Łazach.  
Kontakt 506 125 282,  
CV przedszkolefantazja@interia.pl
Zapraszamy na kurs języka niemieckiego 
dla Opiekunów Seniorów! Poznaj język i 
dołącz do grona naszych opiekunów. Roz-
poczęcie kursu już 26.08 o godzinie 17:00. 
Przyjdź do naszego biura i zobacz jakie to 
proste! Promedica24, ul. Al. Jerozolim- 
skie 94, tel.501 356 229.
Zatrudnię pracowników do masarni  
i do przyuczenia, tel. 606 259 458
Zatrudnię fryzjera/-kę do salonu  
w Piasecznie, tel. 501 083 350

USŁUGI 
Ogólnobudowlane budownictwo  
jednorodzinne 505 114 619 

BEZPYŁOWE CYKLINOWANIE, REMON-
TY od A do Z. TADEUSZ BIAŁOGRODZKI  
Tel. 502 093 588, 22 756 57 63

Usługi koparko-ładowarką  
tel. 604 189 011 

Centralne ogrzewanie, kotłownie  
- www.polskimonter.pl tel. 536221341 
Anteny TV, SAT. Konfiguracja i naprawa 
sprzętu RTV zadzwoń 501 700 315
Ogrodzenia, panele ogrodzeniowe, siatka 
+ montaż producent tel. 503 572 046
Schody, produkcja, renowacja  
www.schodypodlogi.com.pl  
Tel. 503 344 567
Oczyszczanie działek, trawniki,  
ogrodnicze, wywóz gałęzi 519 874 891
Docieplanie Budynków. Solidne  
doświadczone ekipy tel. 602-482-572
Elektryk - instalacje, pomiary,  
minikoparka. Tel. 513 044 195
PRANIE-CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki 
meblowej i samochodowej 508 65 20 30
Usługi remontowe kompleksowo,  
malowanie elewacji tel. 515 144 294
Kompleksowe wykończenia wnętrz  
pod klucz. Tel. 790510077, 606282267
GLAZURA, GRES, REMONTY  
601 21 94 82
Naprawa, serwis okien i drzwi,  
naprawa i wymiana okuć, wymiana  
szyb i uszczelek, tel. 22 717 71 00,  
603 310 223, 601 623 480 
ALARMY, KAMERY, DOMOFONY. 
600 421 203
Glazura, terakota samodzielnie  
tel. 694 126 583
Tłumaczenia tel. 607 685 074,  
22 711 64 26
Parkiet, cyklinowanie, układanie.  
Tel. 519 497 100
Docieplanie poddaszy pianą pur  
tel. 607 378 288
Wylewki Tynki agregatem  
tel. 607 378 288
Kominiarz tel. 500 214 632  
Dachy, podbitka, sprzedaż,  
tel. 692 194 998
Przeprowadzki tel. 505 591 721
Elektryk, tel. 666 890 886
Sprzedaż i montaż okien i drzwi wew.  
i zew. Rolety zew., wew. żaluzje, plisy, 
moskitiery. Parapety wew. i zew.  
22 717 71 00, 601 623 480, 603 310 223
AUTOMATYKA, napędy do bram  
– przesuwnych, garażowych,  
dwuskrzydłowych. Sprzedaż, montaż  
i serwis, tel. 790 331 339  
Tynki gipsowe maszynowe  505 114 619 
Posadzki Mixokretem 505 114 619 
Hydrauliczne, gazowe, uprawnienia,  
tel. 501 299 360 
Remonty, budowlane, ogrodzenia,  
tel. 513 137 581 
Dachy – pokrycia, naprawy,  
tel. 502 473 605
Dachy papą termozgrzewalną, obróbki, 
tel. 502 473 605 
Cyklinowanie, tel. 696 269 184
Malowanie, hydraulika, remonty,  
tel. 501 050 907

Tynki, wylewki, piana pur,  
tel. 668 327 588
Budowa domów, elewacje,  
tel. 694 401 711 
Malowanie, gładź, tel. 696 269 184
Schody, tel. 787 726 963

SPRZEDAM 
Przyczepa na budowę na kołach 
2/3.40/2. Cena 1400 zł tel. 604 189 011
Kibelek na budowę używany cena 150 zł 
tel. 604 189 011
Miód z własnej pasieki tel. 501 51 66 52

KUPIĘ 
Firmę - każda opcja 605904277 
Kupię krajzegę na 220V, tel. 509 447 601
Antyczne meble, obrazy, srebra, platery, 
odznaczenia, szable, książki, pocztówki, 
tel. 504 0 17 418 

AUTO-MOTO KUPIĘ
Skup Aut Gotówka do ręki  

tel. 502 467 070 
Skup Aut, wszystkie marki. Gotówka  
od ręki. tel. 510 210 692
Skup skuterów całych i powypadkowych. 
tel. 510 210 692
Skup aut za gotówkę szybki dojazd  
i wycena tel. 533 525 533
Skup Aut Najwyższe Ceny 503901642
Skup aut na kasację 508206738
Skup aut tel. 793 304 091 

NIERUCHOMOŚCI WYNAJEM
Pawilon 25 m2, Piaseczno ul. Szkolna 13c 
paw. 5 - Pod Kopułą tel. 604 55 15 01
Jastrzębie, dom, 6 sypialni, działka  
1300 m2, 1800 zł tel. 609 449 049
MELDUNEK, PESEL, UMOWA - OK!  
720 90 80 80 
1-os 480 Para 300/os + licz 577886988
Szukam do wynajęcia( bezpośrednio) 
małego mieszkania w Piasecznie  
tel. 509 685 111   

NIERUCHOMOŚCI SPRZEDAM 
Mieszkanie 47,11 m2 w Piasecznie  
ul. Kusocińskiego tel. 501 156 766 
Dom i budynki gospodarcze na działce 
3900m2, Konary, gm. Warka. 
Cena: 800 tys. zł. Tel. 603 858 947

Działka budowlana w Pruszkowie  
– 585m przy ul. Żbikowskiej/ 
Przy Potoku (180.000,00 zł)  

o atrakcyjnym kształcie (prostokąt 
29,5m x 20m) i lokalizacji.  
Cicha okolica zabudowy  

jednorodzinnej i terenów zielonych  
w bliskości zjazdu z autostrady A2 do 

Warszawy. Istnieje możliwość  
sprzedaży razem z działkami  

sąsiadującymi (łącznie aż do 2.340m). 
Telefon: 0 601 532 534

Działki budowlane z mediami  
w Ustanowie. Tel. 22 756 54 19

NAUKA 
Matematyka tel. 664 438 144

ZDROWIE 
„SEZAM” sklep zielarsko-medyczny  

ul. Czajewicza 1 – róg Nadarzyńskiej, 
Piaseczno, tel. 506 76 74 74 

Psychoterapia - 660 565 007,  
www.psychoterapiagorakalwaria.pl
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\\\	 PIASECZNO

Znakomity początek bramkowy 
drużyny ze stadionu przy 
ulicy 1 Maja – spragnieni goli 
powinni przychodzić na lokalne 
boiska...       

Po wielu tygodniach oczekiwania 
wreszcie powróciły rozgrywki  

lokalnych drużyn piłkarskich. W trak-
cie okresu przygotowawczego MKS 

Piaseczno dokonał różnych ciekawych 
transferów. Widać, że ekipa z Pia- 
seczna chce walczyć o jak najlepsze 
wyniki i myśli również o awansie do  
III Ligi. Zapraszamy do krótkiego  
przeglądu pierwszych dwóch kolejek 
ligowych.

\\\   „Trójka” co mecz
MKS Piaseczno w pierwszym me-

czu ligowym podejmował na własnym 
boisku Wilgę Garwolin. Oczekiwania  
były duże, ostatecznie jednak pod-
opieczni trenera Arkadiusza Modrze-
jewskiego musieli zadowolić się remi-
sem. W pierwszych 25 minutach sędzia 
meczu odgwizdał aż dwa rzuty karne 
dla ekipy gości i Garwolin wygrywał 
dwoma golami. Gospodarze odrobili 
straty za sprawą trafień Roberta Ma-
jewskiego i Zbigniewa Obłuskiego. Gdy 
wydawało się, że to MKS wyjdzie wresz-
cie na prowadzenie, Wilga strzeliła ko-
lejną bramkę. MKS miał bardzo wiele 
sytuacji, ale jego piłkarzy stać było tyl-
ko na wyrównujące trafienie autorstwa 
Obłuskiego.

Kilka dni później Piaseczno mie- 
rzyło się z Józefovią Józefów. Przed  
starciem mało kto dawał jakiekolwiek 
szanse beniaminkowi i to się potwier-
dziło na boisku. Piłkarze MKS kolej- 
ny raz zdobyli trzy bramki w meczu.  
Do siatki trafiali: Bartosz Orłowski, 
Łukasz Krupnik (z karnego) i Tomasz 
Pietrzak.

Następne spotkanie MKS Piasecz-
no odbędzie się w najbliższą sobotę o 
godzinie 13.00. Rywalem będą rezerwy 
Radomiaka Radom.

Tekst i zdjęcie Rafał Lipski

\\\	 GÓRA KALWARIA

Nowy golkiper Korony  
Góra Kalwaria deklaruje,  
że zamierza grać dotąd,  
aż przestanie mu to sprawiać 
frajdę.     

Po ostatnim sezonie w KS Konstancin 
Marcin „Rocky” Rosłonek postano-

wił związać się z Koroną Góra Kalwaria. 
W jego debiucie Korona wygrała aż 5:0 
z Nadstalem Krzaki Czaplinkowskie w 
derbach gminy. Porozmawialiśmy z gol-
kiperem Korony. 
\\\   Tam, gdzie Mariusz Szewczyk, za-
wsze jest i Marcin Rosłonek – chyba 
nie trzeba pytać o to, kto ściągnął Cię 
do Korony.

Nie trzeba, drugi raz pracujemy ra-
zem. Wcześniej miało to miejsce kilka 
lat temu w IV-ligowym KS Konstancin. 
Choć sięgając pamięcią jeszcze wstecz, 
to też razem graliśmy w Skrze za jej naj-
lepszych czasów.
\\\   Do Góry Kalwarii przychodzisz 
z Konstancina po sezonie, który był 
bardzo trudny. Wiadomo już, że Kon-
stancina-Jeziorny nie będzie repre-
zentować w rozgrywkach ligowych 
żadna ekipa seniorska.

Taka sytuacja ma miejsce prawdo-
podobnie pierwszy raz w historii na-
szej liczącej prawie 20 tysięcy miesz- 
kańców gminie. Dla mnie jako osoby,  
która wychowała się i spędziła na tam-
tejszych boiskach sumarycznie chyba 
prawie 20 lat, reprezentując barwy RKS 

Mirków, Skry, Kosy i KS-u, a zarazem dla 
rodowitego mieszkańca Konstancina, 
jest to po prostu smutne, a nawet przy-
gnębiające. Ogólnie mam wrażenie, że 
sport w tej gminie zanika, zamiast się 
rozwijać.
\\\   Jakie pierwsze wrażenia z pobytu 
w nowym klubie? Jest potencjał w 
drużynie?

Wrażenia mam jak najbardziej 
pozytywne, zostałem dobrze przyjęty 
w drużynie, w której panuje fajna at-
mosfera i na każdym kroku wzajemny 
doping, motywacja do jeszcze większej 
pracy. Widać duże zaangażowanie wielu 
ludzi w życie klubu. Potencjał drużyny 
też oceniam wysoko. Na boisku można 
zaobserwować dynamiczny i miły dla 
oka futbol.
\\\   Jak oceniasz debiut? Pierwsza ko-
lejka i czyste konto.

Debiut był oczywiście udany, bram-
karza zawsze cieszy „0 z tyłu”. Padł na-
tomiast wysoki wynik z przodu, a mógł 
być jeszcze wyższy. Mecz ogólnie mógł 
się podobać prawie 400-osobowej wi-
downi.
\\\   35 lat na karku – jak na bramkarza 
to jeszcze dobry wiek. Jak długo bę-
dziemy oglądać parady „Rocky’ego” 
na lokalnych boiskach?

Podobno dla bramkarza to naj-
lepszy wiek i ja to też potwierdzam.  
W innym wywiadzie powiedziałem 
kiedyś, że będę grał do momentu, aż 
przestanie mi to sprawiać frajdę i tego 
się trzymam.

Rozmawiał Rafał Lipski

Ruszyła 
IV Liga

Najlepszy wiek dla bramkarza

Zbigniew Obłuski „na dzień dobry” 
dwukrotnie trafił do siatki rywala

Marcin Rosłonek to wieloletni bramkarz konstancińskich klubów
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